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Spieszymy podać do łaskawej wiadomości Szanownej Klijenteli, że z dniem 


E4 l-ym Lipca r. b. przenieśliśmy sprzedaż towarów 


z domu Nr. 56 przy ulicy Piotrkowskiej do domu JR 38 przy tej samej ulicy, 


Przy tej sposobności zwracamy uwagę Szanownej Publiczności na to, że w obecnym 
lokalu niezależnie od hurtowej sprzedaży naszych wyrobów będziemy je sprzedawali 
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Plany barona Gautscha, 


Baron Gautsch, TR prezesurę gabine- 
tu, posluchał wezwania monarchy, sam bowiem 
nie wiał ochoty wracania ipo raz trzeci na arenę 
czynnego życia politycznego. W ostatnich pięciu 


latach śledził wprawdzie bardzo uważnie wypadki í 


polityczne, ale — z wyjątkiem dwukrotnych wy- 
stąpień w delegacji austryackiej — do polityki 
się nie mieszał. Zaszczytów nie pragnie, ponie- 
waż 0s ągogl wszystko, co można osiągnąć. Po- 


sluchał tedy wezwania korony nie z pobudek am- | 


biegi osobistej, lecz dlatego, że pragnie służyć 
cesarzowi i być użytecznym państwu, 

Baron Gautsob, w którego osobie wyłącznie 
skupia się teraz cala polityka rządv, jest zwolen- 


mikiem parlamentu i chce stanowczo i koniecznie | 
| stwie, 


pracować razem z parlamentem. Chce do tego 
stopnia, że nawet nie przewiduje sytuaeyi polty- 
cznej, która zmusilaby go do zastanawiania się 
nad pjtamem, co robić, gdyby parlament nie 
vmiał stanąć na wysokość! zadania, wyznaczonego 
mu przez koustytucyę w fuukcyach państwowych. 


Obecnie tuż po wyborach wszystko jest do- 
piero w stadyum krystalizowania się i przybiera= 
nia stałych form. Baron Gautsch zaprosi do si 
bie kolejno przywódców stronnictw pariamentar= 
nych, celem utworzenia sobie jasnego wyobrażenia 
o stosunku tychże stronnictw do rządu w nowym 
parlamencie, Wobec owych przywódców parla- 
meutaruych pan prezes mimstrów nie będzie tail, 
że nowy parlament odrazu dowiedzie powsżnego 
pojmowania swojego stanowiska, jeżeli załatwi 
gładko i bez straty czasu dwa przedłożenia, zwią- 
zane jaknajścislej z podstawami zasadniczeini mo- 


| narchii austro węgierskiej i z zabezpieczeniem jej 


granie. Tomi przedlożeniami są: przedłożenie 
w sprawie banku austro-węgierskiego, tworzące 
jedno z rękojmi ustroju dualistycznego i wspólao- 
ści obu państw monarchii; powtóre, przedłożenia 
reform woj-kowych. Co do obu sych spraw ba- 
ron Gautsch jest niezbicie przekonany, Że wszy- 


| stkie stronnictwa parlamentarne, poczuwające się 


do odpowiedzialności wobec państwa i wobec lu- 
dów monarchii, postarają się o załatwienie obu 
tych przedłożeń bez tracenia czasu. Pan prezes 
miuistrów wogóle żywi zamiar madania tokowi 
spraw w parlamencie tempa energiczn €jszego. 
Tak przed'tawia się program ogólno - pań- 
stwowy barona Gautscha na najbliższą przyszłośc. 
Co się tyczy planów szczególowych barona 
Guutacha, to ma on njetylico zamiar szczery, ale 
również postanowienie niez!omae utrzymania sto- 
sunków jak najlepszych zarówno z Kołein pol- 
skiem w Parlamencie, jak i z polakami w Pań- 


Kolo polskie i polacy mają'w państwie stanowi- 
sko zaslużenie bardzo silne, które on, baron 
Gautsch uznaje chętnie. 

Narazie nie wdaje się w szeżegóły ściśle 
określone, lecz już dzisiaj pragnie zapownić, iż 


= a 
| Galicya i polacy mogą się spodziewać zadośćuczy- 
nienia wszystkim ważnym potrzebom kraju. Bas 
ron Gautsch pamięta sam z wielką przyjemnością, 

| że w ciągn swojej dziesięcioletniej działalności na 
stanowisku ministra wyznań i oświaty staral się 
skutecznie załatwiać wszystkie potrzeby oświa- 
towai knliuralne Galicgi, nawet w takich spra- 
wach, jak zamiana inspektorów szkolnych powia« 
towych na urzędników państwowych, czego do 
tej pory nie posiadają inne kraje koronne, Szozy- 
| ci się też z prawdziwą dumą tem, że w nagro. 
| dę za pomnożenie wszechnicy lwowskiej wydzia- 
lem lekarskim otrzymał od tejże wszechńicy ty- 
tal doktora medycyny honoris causa. 

| Baron Gautsch żywi nadzieję, że Kolo Pol- 
skie przyczyni się do utrzymania parlamentu 
w nastroju, podatnym do rozwinięcia użytecznej 

h pracy prawodawozej. [tównoczośnie wolno się 
| spodziewać, że porozumienie czesko niemieckie 
natrafi wreszcie na grunt żyzny i stanie się fa- 
| ktem dokonanym, Temu zadaniu poświęcił wszyste 
ı Kie swoje sily i cały swój zapal (ak wybórny 
znawca stosunków narodowych w Czechach, jak 
książę Thun. Praca owego męża daje rękojmię, 
| że tym razem usiłowania, podjęte celem ucega- 

lowania stosunków narodowych w Qzechach, nie 

będą bezowuenemi. 

Tak optymistycznie na sprawy przyszłego 
biegu polityki austryackiej zapatruje się nowy 
siernik nawy rządowej monarchii Habsburgów. 
Czy przewidywania jego obloką się w ksztalty 
realne lub nie — niedaleka przyszłość pokaże. 

To jednak zaznaczyć należy, że w obecnej 
dobie wysoce zaognionych stosunków międzyna- 
rodowych uporządkowanie spraw wewuętrznych 
Austro-Węgier ma niezmiernie doniosłe znacze- 
nie dla ich potęgi zewnętrznej. Może ta oko 
liczność skłoni ludy Rzeszy rakuskiej ku bardziej 
pojednawczej polityce i plany Gaulscha ziszezą, 

L 


Spółki spożywcze; 


Czasopisma nasze gorąco zachęcają ludność 
do tworzenia spółek spożywczych, stawiając jako 
przykład kraje zachodnio-auropejskie, gdzie ta- 
kie spółki doszły do nieoczekiwanego, nader bnj- 
nego rozkwita i oddają ludności usługi olbrzymie. 

U nas w latach 1906 i 1906 otwierano go* 
rączkowo sklepy spółek spożywczych, która je- 
| dnakżs niebawem trzeha było likwidować ze 

stratą. 
| O powoiach niepowodzenia „Rozwój* pisał 
niejednokrotnie: lecz i tóraz nie wadzi je sobie 
1 przypomnieć, ażeby niektóre z nich przynajmniej 
usunąć 

Sklepy otwierano na pierwszej lepszej ulicy, 
a nie tam, gdzie mieszkala większość stowarzy= 
szonych. Dla każdego czas jest drogi. Więc spo- 
żywcom dogodniej było kupować towary w naje 
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bliższych sklepikach, niż odbywać wędrówki do 
odległych sklepów spólkowych. 

Zarządzającymi sklepów czyniono ludzi nie- 
przygotowanych zawodowo do handlu, Nie um'eli 
oni nabywać towarów tanio, oile można, z pierw- 
szej ręki, mie umieli zrobić tak zwanej „kalku 
lacyi*; nie uwieli prowadzić należycie ksiąg han- 
dlowych, posrostu, ale jasno; nie wiedzieli, komu, 
kiedy i w jakiej mierze udzielnć kredytu; nie 
umieli nawet rozmówić się należycie z klijentem, 
Cóż dopiero mówić o świadomości, ile jakiego 
towaru trzeba wstawić do sklepu, żeby ten to- 
war wczas rozprzedać, żeby mie leżał i nie psuł 
się w oczekiwaniu nabywcy. Obowiązki swoje 
traktowali nie z zamiłowaniem zawodowem, ale 
jak najmici, którym zależy na tem tylko, ażeby 
zachować pozory pilności, gorliwości... 

Zdarzały się teź starcia przykre między z4- 
rządami spółki a zarządzającymi handlem. Han- 
dlujący, w miarę, jak nabywa? rutyny, wiedział 
coraz lepiej, czego sklepowi potrzeba; lecz dò- 
świadczenie to przychodziło mu kosztem funduszu 


sklepowego i kosztem zaufania, jakie początkowo | 


miał zarząd, kiedy mu posadę powierzał. Więc 
zarząd krępowal później najlepsze nawet jego 
zamiary, a zanim po odkładanych wielu se- 
sysch — zdecydow. 
to już i chwila właściwa minęla. Spóźniony obrót 
narażał znowu na straty, wywołając nieporozu- 
mienia i niezadowolenia wzajemne. 5 

'Konkuroncya także nie próżuowała; sąsiedni 
sklepikarz chętnie sprzedal jakiś arrykoł taniej, 
odbijając swą stratę na innych artykułach, byle 
tą taniością odstręczyć od kupowania w sklepie 
wspóldzielczym. 

Nakoniee i klijenci sklepów spółkowych nie 
byli bez winy; ostrzej, surowiej krytykowali 
sklep spólkowy, niżeli sklep prywatny, mimo, że 
sklep spólkowy, pierwsze kroki stawiając, zasłu- 
giwal na większe pobłażanie; zamiast wady w nim 
dostrzeżone poprawić, do czego mieli prawo, jas 
ko członkowie Stowarzyszenia, przemawiając na 
posiedzeniach, lub wpływając prywatnie na obra: 
nych członków zarządu Stowarzyszenia, woleli 
wycofywać swoje wkłady, biorąc towar na kro- 
dyt. Nadożywali, owszem, kredytu, i w aktach 
likwidacyjnych często figurowały kwoty należne 
od członków, lub od dawniejszych ezłonków— 
kwoty, których nieraz niepodobna było nawet 
procesem odzyskać. 

Szczególniej gorliwemi w tej smutnej ozyn- 
ności rujnowania sklepów spólkowych byly żony 
członków, najzacniejsze zrosztą niewiasly, oszczęd- 
ne gosposie, które jednakże nie rozumiały ko- 
rzyści, jakie przynosi współdzielczość, a będąc 
zachowawczemi z zasady, patrzą podejrzliwie i 
niechętnie na każdą nowość, 

Na czoło każdej spólki trzeba było wysunąć 
jakiegoś prozesa, czy dyrektora; nie mówiąc jūż 
o tom, ża taki pan, który nigdy w życiu nie han- 
dlował artykułami spożywczymi, niełatwo dawał 
sobie radę, jako kierownik takiego handlu, ale 
godnośc jego kłóla w oczy innych, a zwłaszcza 
goduosć jego małżonki, pani dyrektorowej, czy 
prezesowej, niechętnie nsjosabiala dla przedsię- 
biorstwa całe mnóstwo nie dyrektorowych i nie- 
prezesowych, j 

Czy dziś poprawiły się uasze warunki o ty- 
te, žo wznowić możemy ruch wspóldzielczy? 

Poprawily się o tyle przynajmniej, że może- 
my się do niego lepiej. przygotować. 

Są ludzie, którzy, ciągle pracując ieoretycz- 
nie lub praktycznie na tem właśnie polu, mogą 
dać wskazówki bardzo cenne; istnieje czasopismo 
„Społem*, specyalnie zajmujące się współdzielczo- 
tcią, My sami, zyakawszy gorzkie, drogo opła* 
cone doświadczenie, lopiej uświadowilismy się, 
jakiemi drogami dążyć, a jakich unikać, żeby 
osiągnąć powodzenie, a klęsk uniknąc. Nareszcie 
istnieją w kraja kooperatywy, rozwijające się po- 
myślnie. 

Daleko nie szukając, widzimy w małym Zgie- 
rzu założoną przed paru laty spólkę spożywezą 
pod firmą „Zgoda“. Istnieje ous, rozwija wię po- 
myślnie, nabyła nieruchomość, pobudowała dom 


się pójść za jego zdaniem, | 


| 
| 


trzypiętrowy, aby swym członkom, oprócz pro+ | 


duktów spożywczych, dać i odpowiednie mieszka- 


nie. 
Z takich spólek możemy i powinniśmy brać 
wzory, 


— 2. 


t 


rym, | 


Co to jest sport? 


Okroślenie wyrśzu „Sport*, używanego tak czę- 
sto, jest przedmiotem artykułu polemieznogo w osta 
tnim numerze dwutygodnika „Ruch,* czasopisma, 
zajmującego się głównie wychowaniem fizycznem 
W artykule „Sport i kultūra“ p. Antoni Meho- 
wicz zarzuca nieścisłość następniącemu określe- 
niu, danemu przez sportowca p. Romana Kordysa 

„Polowanie i szachy, lotnictwo i zbieracio 
znaczków pocztowych, hodowla koni wyścigowych 
i narciarstwo (jazda na sky)... czynności tak zu- 
pełnie różnorodne, są uważane popularnie za sport. 
Wspóluą cechą tych wszystkich—na pozór zupeł- 
mie sprzecznych — czynności jest to, że wykony 
wane są dla przyjemności, wio w cela praktycz 
nym. Boieśniając pojęcie sportu, można pod nie 
podciągnąć tylko te czynności, które wykonywa 
się celem osiągnięcia najlepszych wyników." 

Określenie sportu, dane przez p. Kordysa— 
powtarzamy je na wiarę „Ruchu“ — jest oczywi- 
ście niezadowalniające, 

Krytykujący je p, Mchowicz uważa sport za 
szlachetną zabawę, polegającą na przezwyciężania 
trudności, postawionych dobrowolnie samemu s0* 
le. 

Poprzestając ua określeniu p. Kordysż z pos 
prawką p. Mchowicza, musimy zanważyc, że tak 
pojęty sport rozpada się co najmniej na dwa dzia- 


ly: w jeduym znajdzie się sport nmrsłowy (ukla- 


danie i odgadywanie różnych lamiglówek, zadań, 
bodajby matematyczuych, sle mie posuwających 
teóryi naprzód i t.p.), w drugun =sport fizyczny, 
polegający na rozwijania sły i sprawności mu 
skułow i zmysłów za pomocą ówiczeń celowych. 

A możiaby dodaó jeszcze i dział trzeci: 


| sport artystyczny: oprawiane muzyki, spiewu, 


rzeżby ı t. d dla awatorstwa, mio w celach za 
robkowych y 

Ale pod tak pojęty spork nie da się pod- 
ciągnąc żaine kolekcyonowaale: czy to znaczków 
posetowych (filateligtyka), czy to starych monet 
(numizmatyka), czy jakiekolwiek inne, a to tem 
mniej, im bardziej Kolekcyonowanie będzie nosilo 
piętno gromadzenia zbiorów, mających posłużyć 
za materyal do badań uaukowych, Zarówao bo 
wiem podnoszenie pozięwu nauki, jak i rozpo 
wszechujanie jej ezyli popularyzowanie ma na oku 
cel „praktyczny,* acz Wsrdzo poduiosły, mianowi- 


| narodu rnajńsk 


cia: pomnażanie dobra powszechnego. Nauka jest ` 


dobrem powszachnem. 

Do sporta również nie należy hodowla koni 
wyścigowych. Sportom jest konaa jazda, uprawia= 
na dla wiąshej przyjemności, dla rozwoju mięśni, 
dla przyswojenia sobie tych przymiotów, dzięki 
którym człowiek pauuje nad zwierzęciem. Ale o+ 
dowis—to dział przemysłu... 

Bardzo za mujące są uwagi p. Mohowicza nad 
oddziaływaniem sportu na umysł: oddając się spor- 
towi, a nawet przyglądając się ćwiczeniom apor= 
towym, zapominamy 0 treskach, 0 wewuętiznej 
rozterce, dajemy odpoczynsk nerwom. Jest 40 ja- 
koby narkotyk, nie pociągający wszakże za sobą 
skutków tak ujemuych, „ak a kohol, opium, ba- 
szysz, albo gry hazardowo, 

Tak! To prawda! Lecz podobne skutki ma 
każda zabawa, każda gra z rzędu tak zwanych 
„uewianych.* Tylko sport jest w tym razie sku- 
teczniejszy, bo wyraaga wysilków na pokonanie 
„traduności dobrowolnie sobie stawianych* —czego 
nie można powiedzieć o zabawach ule sportowych. 


Panama górnosziązka. 
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tacya ukraińców, 


O manifestacyi ukraińców we Lwowie dla 
metropolity Szeptyckiego, z powodu jego wyzdro= 
wienia, „Diło* tak pisze: 

W niedzielę plac przed cerkwią św. Jura 
zapelnił Wum ludu. Wśród Zybranych znajdowali 
się parlamentarni i sejmowi posłowie rusińscy, 
członkowie Narodnego komitetu, delegaci towa- 
rzystw ukraińskich że Lwowa i z prowincji, de- 
legaci przemyskiej i stanisławowskiej dyovezyi, 
włościańskiej, Sokoły, Sicze. 

Wybrano depulacyą z 10 osób, która uda- 
la się do metropolity. Imieniem deputacyi 
przemówił dr. Eugeniusz Oleśnicki, zazunozając, 
że życie metropolity było tembardziej narodowi 
nkrajńskiemu drogie, bo w czasie jego choroby 
naród „zuajdował się w ciężkiej walce o najży- 
wotniejsze jutóresy, o najświętsze prawa. Metro: 
polita zaś umiał połączyć na|piękniejsze tradycje 
przeszłości z współczesnemi przewodniemi ideami 
ukraińskiego narodu, W końcu życzy! mówca me: 
tropolicie dlugiego życia dla lepszej przyszłości 
'eg0. 

Meiropolita podziękował mówcy i wyszedl 
na plac św, Jura, gdzie powituny przez zebra» 
nych okrzykiom „Sława“, wygłosił dluższą mową. 

„Dilu“ powiada, że w oczach naroda zaszła 
wielka bistoryczaa chwila, Pasterz przemówił do 
swojego stada. Jak o ciec do dzieci, jak wódz do 
walczących. Między narodem a jego księciem pel 
na barmona. Wyraz tema przekonania — pisze 
„Dilo* — dal prezes klubu pos, Kost. Lawieki, 
który wygłosił na placu dlazą przemowę do me= 
tropulity, Pos, Lewicki poduiósł wystąvienia mo- 
tropolity w parlamencie w spruw'e uniwersytetu 
ukraińskiego popieranie dążeń ukralńskwj res 
prezentacji parlamentarnej w walce 0 polityczne 
prawa narodu 

Po przemowie Lewickiego 
wali piesń; „Machaja lita“, 

Dużo ludzi — powiada «Dilo> — płakała 
z nadmiaru szczęścia i wzruszenia. To nie była 
zwyczajna uroczystość, jaką witają wiórni swego 
arcypasterza, T+ byla narodowa manifestacya, 
Naród zrozuwiał, ża na stolcu metropolity ras- 
kiej cerkwi zaglada nietylko cerkiewny dostojnik, 
ale | wierny sja ukraińskiego narodu. 


zebrani odspie- 


325 letni jubileusz 
Tow. cech. czeladzi szewckiej w Poznaniu. 


Jedno z najstarszych polskich towarzystw rę- 
kodzielniczych, Towarzystwo cechowej czeladzi 
szewckiej w Poznaniu, załoźine za czasów pano- 
wania króla polskiego, Stefna Batorego, obchó- 
dziło w ubiegłą niedzielę 325-luini jubileusz ist. 


| nienia. 


| z delegatami, 


Górnoszląskie wielkie przedsiębiorstwa gór- i 


nieze były od szeregu lat okradade przez wyż- 
szych urzędników, którzy robili podstępne umo- 
wy Z dostawcami, zrządzając firmom swoim szko 
dy na setki tysięcy marek. 

Najbardziej ucierpiały firmy: Konigs — Lau- 
rshiitte, Bismarckhittie, Betlen Fatyaliltte. 

Skutkiem wykrycia nadużyc pewną liczbę 
urzędnikow swoich firmy te oddaliły, a niektórzy 
z oddaionych są juź pod kluczem. Prowadzi się 
śledzywo sądowe. Między oddalouymi są ludzie 
dotychczas miepoazlakowawi, którzy względnie 
wysoko byli płatni. 


| p Fr. Suszka, krótkiem przemówieniem 


| których, jak później stwierdzono, 


Uroczystości jubileuszowe rozpoczęły się już 
w sobotę wieczorem wieczorn'cą, polączoną.z przed- 
stawieniem amatorskiem oraz zapoznaniem się 

g W niedziele rano o godzinie 8 od- 
była się w kościele duminikańskm na jutenopę 
Towarzystwa uroczysta msza Św., w której nezo- 
stniczyli prawia wszyscy ezlonkawie Towarzystwa 
i dosc liczna d-legacye ze sztan arami. Mszę św. 
odprawił ks, prałat Kłos, który też bardzo piękne 
i stosowne do uroczystości wygłosił od oltarzą 
przemówienie, 

Po mubożeństwie zgromadzili się uczestaięy 
obchodu jubileuszowego na sali Doma katoliekio= 
go, przybranej pięknie i gustownie w zieleń i gir- 
landy. Nad siolem prezydyalngim widniał emble- 


| a z bialych róż i ponsowych lewkonij z liczbą 


Około godziny 10 otworzył uroczyste posie- 
dzenie prezes T-wa cechowej czeladzi szówckiej, 
wsitępnem 
delegatów, 
» przybyło prze” 
szło 90, re,rezentujących 36 rozmaitych towa- 
rzystw tak z miusta Puznawia, jaki z Ks g3twa. 
Niektóre delegacye stawiły się ze sztandarami; 
było ich razem 13. Z za kordonn, i to z Króle» 
siwa Polskiego, przybyło dwóch delegatów: p. Fr, 
Wojciński z Wlociawka i p. Wiad. Wojorński 
z Lipna, z gubernii płockiej. Poza tem uczestni= 
ozyla w obehodzie delegacya niemieckiego cochu 
szewckiego w Poznaniu ze sztaudarein. 


w 


witając serdecznie obecnych gości i 
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Wynalazek rodaka. 


Rodak nasz p. Prószyński (syn nieodźalowa- 
nègo Promyka), dokonał doniosiego wynalazku 
w dziedzinie kinematogra(i, a mianowicie wyna- 
azl aparat, kióry umożliwia dokonywanie zdjęć 
bez statywu, bez żadnej wogóle podpory, wprost 
z wolnej ręki, bez unieruchomienia, którego do- 
iąd wymagał kinematograf. R 5 

W danym wypadku chodziło z jednej strony 
o umożliwienie dokonywania zdjęć istotnie migaw- 
kowych, to jest w liczbie 700 do 1,000 na minu 
tę (15 na sekundę), z drugiej zań o usunięcie 
ujemnego wplywu drgań ręki, trzym j aparat, 
ua jasność i wyrazistość obrazów. 

Wynalazca dla osiągnięcia - pierwszego ce- 
la nmieścir wewuątrz aparatu niezmiernie lekki 
1 maly silnik (motor) o powietrzu ścieśnionem, 
który za naciśnięciem guzika wprowadza w ruch 
aparat do zdjęć migawkowych. b 
waja się antomatyczna i z szybkością, zgoła nie- 
osiągauą przy zdjęciach, dokonywanych przy rę= 
czuem obracaniu korby aparatu, Dzięki małej 
objętości 1 malei wadz silnika, można go było 
umieścić w ręcznym aparacie, a ładowanie powie- 
uza do jego zbiornika uskutecznia się bez trudu, 
zà pumocą pompki ręcznej, podobnej do tych, ja- 
kich się używa do obręczy samochodów, przyczem 
w len tak prosty sposób można uapompować do 
zbiornika zapas 20 do 30 atmosfer. 

Jeszcze ważniejszem zadaniem było usunięcie 
szkodliwego wpływu meuchronnych drgań dłoni, 
Uzymającej aparat. Aeroskop p. Prószyńskiego 
pokonał i tę trudnosc przez ustawienie W apa- 
racie ciężkiego kręgu, Który, niezmiernie szybko 
olracając się ma swej poziomo um eszonej osi, nie 
wmuje normalnych ruchów aparatu, ale natomiast 
nie dopuszca żadnych drgań drobnych. 

Wreszcie należało uadać tym przyrządom 
male rozmiary, awby wszystko mogło się zinie- 
seióć w ręczujm aparacie. Otóż calośo aparacu 
miesci się w ięczuem pudełku. nadającem s.ę la- 
two do moszenią na przechadzce lub w podróży, 

Aeroskop p. Proszyńskiego obudził wuet po- 
wszechne zainteresowanie, w Loudynie zawiązało 
się specyalne T wo akcyjne „The Aeroscope Com 
pady“, które na bardzo korzystnych dla p. Pró- 
szynskiegy warunkach nabyło od niego prawo 
wyrobu i sprzedazy aeroskopu na Anglię z kolo- 
niami, Stany Zjednorzone, Franeygą i Włochy. 
Nabywcy chcieli rozciącnąć tę umowę i na pozo 
staje kraje, ale p Prószyński oparl się temu, 
pragnie ou bowiem w kraju ojczystym eksploato- 
wać swoje wyualazki, i to nietylko na ziemio pol 
skie i na cale panstwo rosyjskie, ale i na więk- 
szą częsó Kuropy i Azję. Zresztą i aeroskopy, 
w Angli wyrabiane, miec będą na sobie siad 
polsk.ego pochudzena tego wynalazku, gdyż, z 
mocy umowy, każdy beż wyjątku aparat ma byó 
zaopaczony w iabliczkę z uazwiskiem wynalazcy. 

Wyrób aeroskopów w Londynie już się roz- 


począł; jedną zas z pierwszych na wielką skalę | 


prób praktycznej don osiości tego wynalazku 
będzie wyprawa na wyspy Zundzkie podróżnika 
angielskiego, Kearioim, który w dżunglach tame- 


cznych zamierzą chwytać aeroskopem zdjęcia Z | 


żywa tygrysów i oraneniangów. 


KALENDARZYK TEAMIKOWY. 


IMIONA SŁOWIAŃSKIE D'ziś Dobrogosta. J uw- 
tre Badosława. 


MUZEUM (Zielona 8) Cedzlonnie otwarte Mu- 


zeum nauci | sztuki od g. 4 pp. do 10 W.; W miedzieje i | 


śmięta od g- 12 w poł. do 10 w. 


KRONIKA, 


(x) Kompania do N esułkowa. Pociąg z ucze 
stuikawi kompanii do Niesułkowa ze stacji Łódź 
Kaliska odejdzie w niedzielę o godzinie 6'/, rano 
Kompania z kościola św. Krzyża wyjdzie pun- 
kiualne o godzinie 6'/,, Bilety na pociąg są 
do nabycia w kanceluryi parafialnej św. Krzyża. 

(=) Na Daleki Wschód. Zarząd kolei mo- 
skiewsko-kazunskiej zawiauomił tutejsze zarządy 
kolejowe, ż z Moskwy wysjlane są trzy razy 
tygodniowo pociągi na Daleki Wschód. Do po- 
ciąuow tych mogą być przyczepiane w Batrakach 
wagowy å juuych okrętów pansiwa. 


| laznych (sygnal 
| atacyami, oświetlenie pociągów), druga—silę olek- | 


Zdjęcia te odby- | 


ROZWOJ. — Pigtek, dnia 14 lipca 1911 r. 


(©) Brak wagonów. 
ślańskich odczuwać się daje, zwłaszcza obecnie, 
brak wagonów towarowych. Wobec tego zarząd 
kolei wydal okólnik, na mocy którego ograni- 
czono na przysziość czas na wyładowywanie to- 
warów do 6 godzin na wagon. 

(i) Zjazd w kweatyi przystosowania energii 
elektrycznej do dróg żelaznych zwoluje Cesarskie 
techniczne T' wo w Petersburgu. Odbędzie on sią 
podczas wystawy międzynarodowej w Petersbur- 
gu w roku 1912 poświęconej tej samej kwe- 
styi. 


| ne zastosowania 


tryczną; trzecia —źródla hydrauliczne energii (ato- 
sowanie używania sił wodnych zagranicą i w pań- 
stwie rosyjskiem). 

(—) Wyjażnienie senatu. Senat wyjaśnił, że 
popisowy, który mie stawił się do snperrewizyi 
l nie złosył na usprawiedliwienie się poważnych 
dowodów, ma byc uważany za uchylającego się 
od służby wojskowej. 

(—) Kongres ogniowy. W Petersburgu od- 
będzie się w r. p. międzynarodowy kongres prze- 
ciwpożurowy. Prezes międzynarodowego związku 
strażaków Meyer zawiadomił zarząd rosyjskiego 
'T-wa ogniowego o gotowości współdziałania w or- 
ganizacyi kongresu. 

(—) Zales onio Królestwa. Królestwo Pol- 
skie w dziesięciu gubermiach obejmuje ogółem 
22 026,206 morgów obszaru. Z tego w r. 1890 
bylo pod lasami 20,6%/,: w r. 1864 lasy zajmo- 
wsaly 25 proc. ogólnej przestrzeni. 

(h) O normalnym wypoczynku. Pierwszy 
departament miulstergum sprawiedliwości zwró- 
cil się do prokuratorów sądów okrąsowych z pro 
śbą 0 zakomunikowane departamontowi, czy 
w miejscowościach, w których zostały wprowa- 
dzone obowiązujące postanowienia przewidziane 
przez prawo z dnia 28 listopada 19.6 r. o za- 
bezpieczeniu normaluego wypoczynku pracowni- 
ków handlowych w zukladach przemysłowych i 
biorach stosowany jest artykuł 29 ustawy o ka- 
rach w sprawach o nieprzostrzegauje powyższe- 
go postan' wienia obowiązującego. 

(x) Dia pragnących wiedzy. Wsze'kich in- 
formacyj co úo wstąjienix na Uniwersytet lwow- 
ski, lwowską Poiiiechaikę. Szkolę Lasową oraz 
Wyższą Szkołę Weterynaryi udziela komisya in 
formacyjna „Życia” stuwarzyszowia Polskiej Mio- 
dzieży Posiępowej we Lwowie (ul. Zyblikiewi- 
cza |. 46). 

Na odpowiedź należy nadesłać zuaczki po- 
cztowe. 

(—) Odpowiedzialność właścicieli domów. 
Senat rządzący ogłosił bardzo ważną i zasadni- 
cią decyzję w sprawie odpowiedzialności właści- 
cieli domów za rucho ności lokatorów. 

Wedlug orzeczenia senatu, właściciele domów 
są opiekunami mienia swych lokatorów i dlatego 
są odpowiedziałuymi za straty poniesione przez 
tych ostatnich. 

Wobec tego wyjaśnienia, w razie kradzieży 
w mieszkania lokatorów właściciel domu obowią: 
zauy jest zwróció lokatorom wszystkie straty, 
wynikle z krudz óży. „Piet. Liat.“ donosi, że de= 
cyzya sonatu zostala juź zakomunikowana iusty- 
tucyom sądowym 

(f) Sprawy więzi Więzienie przy ulicy 
Milsza, dotychczas należące do więzień piątej ka- 
tegoryi, obecnie zaliczono do czwartej. Jedno- 
cześnie naczelnik więzienia, dotychczas urzędnik 
klasy ósmej, został mianowany urzędnikiem klasy 
szóstej z ponayą 1,200 rb., 2-ch pomocników zań, 
urzędnikami klasy dziesiątej z pensyą po 600 rb. 

(x) Ze zgromadzenia majstrów krawieckich. 
W poniedzialek dma 17 b. m, o godzinie 3 po 
południu w lokalu Millera przy ulicy Mikołajew- 
skiej nr. 40, odbędzie się zebranie kwarialue. 

O godzinie 7 zebranie majątrów i ozaladzi, 

(x) Z „Harmonii* Odłożona z powoda nie 
pogody zesziej wiedzieli zabawa leśna Towarzy- 
stwa muzyczao dramatyczaego „Harmonia* od- 
będzie się w nadchodzącą nieuzielę, dnia 16 b. m., 
w lasku Burszego w Rudzie Pabianickiej. Za- 
rząd dołożył usilugeh atarań, by doroczuą tę za- 
bawę możliwie jaknajobliciej urozmaicić iutere« 
sującemi airakcjami, w szeregu kiórych będzie 


Na kolejach nadwi- | 


| boty, dzinciak, wracający ze szkoły i t. p. 


strzelanie z łuków do gwiazdy o nagrody, gra 
w pilkę z podarunkami, tańce przy dźwiękach 
doborowej orkiestry i t. p. Lasek ładuie ude 
korowany, z zapadnięciem zmroku będzie rzę: 
siście uilnminowany; na zakończenie zaś zabawy 
zablyście piękny fajerwerk. Dojszd tramwajami 
do przystaaku Janówek na linii Łólź-Ruda Pa 
bianicka. Poczatek o godz, 8 po poł. 

(x) Z 3-aj kasy pogrzebowej. W niedzieię 
dnia 16 b. m, 0 godzinie 3-ej po poł. w lokalu 
atraży ogoiowej przy ulicy Mikołajewskiej Ne 54 
odbędzie się nadzwyczajne ogólne zebranie czlvn- 
ków kasy. 

Porządek dzienny: 1) zatwierdzenie sprawo- 
zdania za 19!0JIL1 rok; 2) zatwierdzenie etatu 
wydatków na 1911/12 rok; 8) wybory członków 
zarządu i komisyi rewizyjnej; 4) wnioski zarząda 
co do wypłaty zapomóg i zmiaay niektórych pa- 
ragrafów ustawy. 

W razie, gdyby zebranie nie doszło do skut- 
ku w pierwszym tórminiec—następne ogólna Ze- 
branie, bez ponownego zawiadomienia, odbędzie 
się dnia 23 go b. m, o godzinie 3-ej po południu 
w tymże lokalu. 

(t) Ze Stow robotników przemysłu włókni- 
stego „Praca.“ Biuro I biblioteka Stowarzyszenia 
przeniesione zostaly na ulicą Radwańską M3 
i faukcyonują w godzinach dotychczasowych, 


(x) Wspólne eb ady. W jednej z gazet szwedz- 
kich opisala robolnica, jaką biedę miała, gotu- 
jąc obiad, zamiast isć na zarobnk. Mieszka ona 
z mężem i trojgiem dzieci w domu koszarowym 


| dla robotoików, z gazem do gotowania w kuchni, 


ze wspólną lazienką dla każdego piętra it d. 
Z ciężkie) pracy zachorowała i lekarz zalecił jej 
odpoczynek. Przedstawila, że dla miej to nie- 
możliwe, bo przecież musi gotować obiad. Lo: 
karz należał do zarządu szkoly kucharstwa, Po: 
radzil kobiecie, żeby z tej szkoły brała obiady. 


| Szkola zażądała ceny nie przewyższającej twy- 


klych wydatków codziennych na produkty do 
obiadu, ule zastrzegła żeby obiady brało comaj- 
mniej 10 rodzin. Znala:la się ta llozba nieba: 
wem, a do nich wkrótce przyłączyło się jeszcze 
30 rodzin. Każla rodzina bierze dla siebie obiad 
za szkoły: wstępuje po niego mąż, wravający z ro- 
Na 
obiad jest ryba lub mięso (w Szwecyi ryby są 
tańsze, niż u nag), kartofla i zupa, raz na ty- 
dzień wieprzowina z grochem, raz kasza, Obiad 
bywa odgrzewany w domu na gazie, mimo to 
Jest smaczny i zdrowy. Gotów jest zawsze pun- 
ktualnie na godzinę 1-szą. 

Zysk: oszczędność czasn, który obecnie każ. 
da z gosjodyi może obracać na robotę zarobe 
kową, czystość w mieszkaniu i miejsce wolne: 
z kuchni zrobił się pokój. 

W końcu listu robotnica nadmienia, że moż- 
naby nawet i oszczędność zrobió, gdyby robotni- 
oy zalożyli kuchnię wspóldzielczą, któraby zalu- 
powala produkty. 

(x) rzewidywane upały. Stan ciśnienia po- 
wietrza, który spowodował w Ameryce upały nad 
zwyczajne, przenosi się zwolna przez ocean Atlan- 
tyeki do Europy. Niebawem więc i my spodzie- 
wać się możemy ukwarów. Jednakże u nas nie 
powinny ona dochodzić tak wysokiego stopnia, 
jak w Ameryce, gdzie stanowiły prawdziwą klę- 
skę. Tam żar od równiką szedł bez przeszkody, 
LĄ Europie łańcuchy gór utrudnią jego po- 
chód. 


Sens moralny: 

Napoje chlodzące, mleko zsiadłe i t. p. po- 
winnyby znajdować się obficie, byó w dobrym ga- 
tunku 1... taniel 

A pabliczuość, mniej zagrożona porażeniami 
alonecznemi, niż amerykańska, nie powinna się 
dobrowolnie narażać na ciężkie cierpienia żołąd 
kowe i nie wchłaniaó nadmiernie tych rzeczy 
chlodzących. 

(f) Dorożki przy dworów kaliskim. Dorożki 
przy dworcach kolejowych mają wyznaczona spe- 
cyalne miejsce do oczekiwania ua pasażerów, skąd, 
jak wiadomo, odjeżdżają kolejno w miarę tego, 
jak przybyły. Aby uniknąć dlogiego oczekiwania, 
a zarazem łatwiej „ziapac* pasażera, przy dwor- 
ou kolei kaliskiej bardzo wiele dorożek zatrzymu- 
je mę posa linia kolei obwodowej, na trotuarze, 
przeprowadzonym od szosy Karolewskiej do tu- 
nelu. 

Droga ta jest przeznaczona tylko dla pie- 
szych, dorożkarze niedośc, żo tamują Ją w zupeł 
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ności, zachowują się jeszcze bardzo wyzywająco 
względem przechodniów, którzy z takich, czy owa- 
kich przyczyn, przekladają podróż pieszą, nad jaz- 
dę rozkiekotaną „dryndą*. 

Usunięciem tego nieporządku zająć się poe 
winny wladze, pomijając bowiem inne względy, 
lawirowan e między gromadą koni jest dla wielu 
osób, zwłaszcza kobiet, rzeczą niebardzo przy- 
jemną. 


(f) Napisy na filmach kinomatograficznych. 


Oddawna już podnoszoną jest kwesta napisów | 


polskich na filmach klnematograficznych. Na tym 
punkcie przedsiębiorcy, dostarczający obrazów kie 
nematografom, zawsze są w nieporządku, gdyż 
albo napisów polskich objaśniających wesle niema, 
albo też są, lecz zrobione polszczyzną urągającą 
wszelkim zasadom gramatyki, stylistyki i logiki. 


Inaczej przedstawia się sprawa z napisami w języ- | 


ku urzędowym—te są zawsze w porządku. 

Sądzimy, że milionowe przedsiębiorstwa film 
kinematograficznych mogą się zdobyc na lepszych 
współpracowników, a mie jak dotychezas z wy- 
kształceniem zaledwie chederowem, O czem prze- 
konywają owe „polskie“ napisy. 

Rzecz ta da się uaprawió bardzo łatwo, lecz 
powinni się nią zająć właściciele kinematografów, 
żądając kategorycznie dostarczania obrazów Z na- 
pisami w poprawnym języku polskim, 


(h) Kary sądowe. Sędzia pokoju V rewiru ; 


skazal za bandel w godzinach niedozwolonych: 
Józefa Łuczaka (Składowa 12) na 15 rb. iub 3 
dni; Abrama Rotsziejna (Składowa 11) na 8 rb. 
lub 2 dni; Moska Rozentala (Sadowa 15) na 
10 rb. lub 3 dni; Fajbusia Koplewicza (Składo- 
wa 17) na 8 rb, lub 2 dni; Maryę Rozenstwia 
(Skwerowa 23) na 26 rb. lub 6 dni. Właści- 
cielkę piwiaru! Maryo Granzman (Skwerowa 22) 
na takąż karę. 

Za zakłócenie spokoju Marcina Osieckiego i 
Józefa Kawińskiego po 10 rubli lab 2 dul; za 
urządzenię muzyki w piwiarni po jej zamkni,ciu 
Bolesława Czyzykowskiego (Składowa 18) ua 22 
rubli lub 5 dni; za antisanitaroue utrzymjwan e 
domów Boberia Fioke (Nowo Targowa nr. 1013 
policyjny) na 15 rb. lub 8 dni; Salamę Lawana 
Targowa 56) na 10 rb. lub2 dni. 

(b) O kradzież, Franciszek Wolnieki po- 
ciągnięty zoslal do odpowiedzialności sądowej za 
kradzież żelaza wartości 8 rubli, 

Oskarżony do winy się przyznał, oznajmia- 
jąc, Iż popslnił kradzież z biedy, 

Sędzią V rewiru skazał 
więzienia. 

(f) rosiedzenie. Dziś o godz. 6 wieczorem 
w lokalu biura wyszukiwania pracy przy Chrz. 
Tow. Dobr, (Wólczańska 95) odbędzie się posie- 
dzenie komitetu owego biura, 

tp) towie ratunkowe w ciągu dnia wczo 
rajstego między lanem) wzywano do uastępując7eń wy- 
padkow: 

— Ogólnsmu osłabieniu oraz atakom nerwowym ule 
gly trzy osoby. 

Kropika Pogotowia zanotowała wczorsj trzy prze- 
jechanin; najcięższego doznał Marcia Wolski, robotalk, 
lat 58, Sari pod wozóm odaioal slemanie prawej nog), 
oraz reay głowy i czoła. Qdwiazlono go w ciążkiw stadio 
do szpitala Alskenndrs. 


(a) Psy wściekłe, W Nowych Chojnach wśelekł | 


sią pies, należący do Auzma Dobrzyńskiego ! zanim go 
zabito, pokąsat 7-letoego syns Dobrzycskięgo, Edwar- 
da, którego niezwłochaia odasiana na kurącją do lecz 
nicy dr. Palmirekiego w Wsrszawie. A 

— Wa wal Aażoniew-Sioki, gm. Nowosolna, wściekł 
się onegdaj pies, należący de Aunma Rajsziego I poką= 
aa? dwoje dzieci. 14 letniego Stefana Cznplaka i 7-let- 
niego Erwina Rajskiego. Psa zabito, pokąsanych chłop 


ców zaś odesłano do lecznicy dr Palmirsziego w War- | 


szawie. 

(f) Pożary. Wczoraj w poludnie zawiadomiono I 
1 II oddzim.y siraży Sow ochotuiczaj o pożarze przy 
ul. Półuoene) nr. 6 Na miejscu okazało się. że pozaru 
nieme, ludzi alarmujących zas wprowadził w błąd dym, 
który otworem w kominie wydostawnł się pod podłogę, 
co robiło wrażenie puźńru. 

— Wctorai, o godz. 9 zrana wezwano ll oddział 
straży ogniowej ochotniczej do pożaru, przy ul. Głów- 
nej ur. 42, Paliły się sadze, które niebawem ugnazono. 

— Dziś, około południa strażacy w domu rekwizy- 
towym Il oddziału spostrzegli gęste chmary dymu, do- 
bywająca się x posezyl Juliusza Heinzla, (Piotrkowska 
nr. 104 I Mikołajewska 47.) Ponieważ w sąsiedztwie znaje 
duje się stolarnia, myślano, że pożar W niej wynikł i 
ruszono na pomoc. Okazało cię jednak, że paliła się 
tylko smoła, którą bez pomocy straży ugaszono. 

(b) Znalezione dokumenty. Naczelnik poczty 
t telegratu nudestaż do wyozisłu Siedczego następujące 
dokumenty, xnaierione w skrzynkach pocztowych: książ- 
kę legilymacyjną Zindla Skulskiego; paszporty: Józefy 

ensin, Hermana Szulca, Franciszki Finolet, Stanisława 
Faliika, Marynuny Konsol i Apoloni! Konsel; karty legl- 


W. na 3 miesiące 


tymacyine: Oskara Radeckiego, Konrada Langiera, Wil- 
helma Rosina i Antoniego Bonęzyka, rówależ dwa Wy- 
roki na Chans Koplowicz i Fajgę Rawicz. 
(h) Rewizya i aresztowanie. IA, dowie- 
dziaw: stę 0 tem, 20o u miesssa ącego w domu przy 
ul Przejazd 57, Józefa Kamibskiego przebywają różna 
podejrzana osoby udsła się na rewicyg Funkcyonkryn- 
sze policyi, preybrmisy na mi a, prócz Kamińskiego 
zastali: Józefa Słomińskiego, Stefana Zająca, Maryannę 
| Gaekę ! Stanisława Słomińskiego. W łóżku, w którym 
i spała Gasko, znaloziono pod slennikiem rewolwer brane 
ning z magazynem rezerwowym, który, iak się okazało, 
był własnością Zająca Wszystkie wyżej wymieniope 
osoby aresztowano | osadzono pod kluczem. 


przy ul Łąkowej nr 8 niewykryci złoczyńcy gkradl | 


różne rzeczy, wartości 139 rb 


— Z mioszkawia lęka Sztyckiego, Andrzeja 46, skras | 


ji 
| (b) Kradzięże, Z mieszkania Iqnacogo Kabiaka, 


dzięno różna rzeczy, 


— Z mieszkania przy ulicy Niecsłej ur. 3t Audrzeja | 


Gołębiowskiazo, skradziono rzeczy, wartości 55 kop. 

— Przęd kilku tygodniąwi z mieszkania Brojny Ro- 
senfelda, Połudaiowa 35, skradziono różne rzeczy, War 
tości 150 rb. Obecnie ujęto złodziei, Henocha Joska 
wieza i Jankla Berkenmalda, którzy oznajmili, iż sprze- 
dali je Beqcianowi Rozenieldowi, zamieszkałemu przy 
ul Ciemnej nr. 14. Fasora aresztowali aei wydziała 
sledezago. Osadzony pod kluczem, R. przyznał się do 
kupna ! wsksrał innych paserów, którym odprzedał rze- 
czy skradziona, 

— Do mieszkania Włodzimierza Kuczyńskiego, al. 
Targowa 26 przez otwarta okno dostali się złodzieje, 
którzy skradli rower, wartośc! 150 rb 

— Za sklepa Szymona Pachnika, ul. Spacerowa 29, 
skradziono towary na sumą 200 rb. 

— Z góry domu m 38 przy ul. Konstantynowskiej 
skradziono blalzaę, wartości 65 rb, należącą de miesz- 
kańców tegoż domu Gustawa Szteinbarga 1 Estery Fein- 
man. 

— Ze stajni przy ul. Płockiej nr. 6 skradziono przy- 
bory mularskie 


R 


(h Rozkiegany koń. Na polach gm. Dąbrowa, 
pow. łaskiego, zmtrzymano zoshiaganogo konia. Prawy 
właściciel moża odebrac konia u wóta gm. Dąbrowa, 

(a) Pożar wiatraka Nocy wczorajszej spłonął 
w AMleksanarowie wiątrak, należący do leka Szola, Przy” 
czyny pożsru dotąd mie wy'aśniono, Straty wynoszą 
osoło 2,040 b 

„(b Z chojcńsk ego T-wa p życzkowo-oszozęd 
nościowęza. Nielawno wspomiualiśny 0 kaset 
kach oszczędnościowych, jakie ws somuiane Two 
ma zamiar wprowadzić. Wykonanie ich powie 


| rzono azkole rzemiosł, ta jednak obstaluuku nie 
| przyjęła motywując odmowę feryami i zamówię- 


niem artjstycznezo Ogrudzepia do grobowca ró- 
dz'ny Geyerow. Wobeę tego obstalunek oddano 
firmie warszawskiej, co jest przyczyną opóźniema 


i Wynalazca przedstawił swój 


rzy dla upamiętnienia miłej rocznicy złożyli 200 
rubli na rzecz Towarzystwa ną wydawnictwa 
prac z dziedziny prawa, zobowiązując się ce- 
rocznie pęwną sumę na ten cel przeznaczać, 

W zjeździe wziął udział: profesor Miklaszew- 
ski, a profesorowie Holewiaski i Bialecki nade- 
slali telegramy gratulacyjne. 

Zebrani wystosowali depesze dziękczynne de 
tych profesorów, oraz do prof, Heuryka Stra- 
vego, stalo obecnie mieszkającego w Anglii. 

* Nowy wynalazek, 

Zoany już, młody wynalazea warszawski, p. 
Michal Koller, który wynalazł sposób  tolefono« 
wanix z pociągu w ruohu, obmyslił obecnie nowy 
sposób wyjmowania listów ze skrzynek  poczto+ 
wych przy pomocy podziemaego automatu elek: 
tryczn=g0. 


4 projekt war- 
szawskiemu zarządowi pocztowemu, który zaiote- 
resowal się tẹ sprawą, poczom zaproponował wy- 
nalazey, aby udał się do zarządu głównego w Pe 
tersbnrgu. 

* Zgon. 


į W dniu dzisiejszym zmarł w siłe wieku, bo 


zaledwie liczący 4) lat życia, inżynier Aleksan- 
der Ginsberg, wlaścic'el znanej w Warszawie i 
po za granicami kraju fabryki przyrządów optycz- 
nych 1 mechaniki precyzyjnej p. f. „Pos”. 


Z KRÓLESTWA. 


Kara. Właścicieł domu przy ul. Teatralnej w Czę- 
stochowte, p Qhmarski, za wywieszenie karty 
o mieszkaniu do wynajęcia, jełynie w języku pol- 
skim. skazany zosta! admiuistracyjnia na 50 rb. 
kary. 

Modlit+wniki. Znaczpa częśc ludności pra» 
wosławnej na Qliełmszczyńwe ueywa w mowie 
dumowej języka polskiego, — wskutek tego zdam 
rzaią się często wypadki że ci prawosławuj uży- 
wają w cerawiach modlitewników polskich. W 6e- 
la wyrugowania tycu midhtewników, Chełmskie 
bractwo prawosławne sprowadziły z Galicgi tam- 
tejsze książki do nabożeństwa w języku rosyjs- 
kim. Przysłan» z Galicgi tamtejsza książki naj: 
pierw oddaaq do zbadania mieyonarzomi epar» 
ch alnemu, 


w wydawaniu kaselek pragaucym zbierac oszczę” | 


dności. 

(£) Z Aleksandrowa Urządzono tutaj nowy 
| przystanek tramwajowy. na końcu osady, przy 
drodze prowadzącej do Rąblena i Romanowa. 

(a) Ewapgelickie zakłady dobroczynne. Ko= 
| legium parafi ewaugielicko augaburskiej w Zgie- 
rzu uzyskało Najwyższe zezwolenie na kupno ód 
Marty Heleny Ruszewskiej 211 16 sążui kw. gron- 
tów położonych w kol. Radogoszczu, wchodzących 
jw sklad parafii powyższej. Grania ta niezbę ine 
| są pod bulong ochronki dla dzieci oraz przytał- 
i ku dla starców i sierok wyzaania owangieligko- 

augsbarskiego. r 
| (s) Echa pożara w Ohechlo. Jak się okaza- 
ło, w Chechle sylouęla tylko jedna zagroda na- 
leżąca do najzamożnsjszego z tamtejszych rolni- 
ków, Antoniego Stankiewicza. 

Ogeń, podłoony przez niewykrytego dotąd 
zbroduiaraa, wynikł o północy, R więc w porza 
kiedy wszyscy wpali. Gdy się mieszkańcy plong- 
cego domu obudzili, masiel! już tyłko życie rato- 
wać. To ież wązjsiek luwontarz padl ofiarą po 
żaru. 

Wartość spalonego bydła, trzody i koni w 


ogólnej liczbie 14 sztuk, przewyższa 1,000 rb. | 


Ogołem straty wynoszą okolo 8 tyz, rb. 
Ofiarą ognia siał się 30 letai Stankiewicz, 
! który spał w stodole i obudził się dowiero wtedy 
gdy ogień objął cały badynek. Wydobyto go z 
ognia | odwieziono do szpitala Krusza i Eudora 
w Pabianicach w stanie beznadziejnym, 


Z WARSZAWY. 


* Zjazd koleżeński. 

W miedzielę odbył się w Warszawie zjazd 
koleżeński b. wychowańców uniwersytetu war 
szawskiego, którzy przed 25 laty ukończyli wy- 
dział prawny. ' 

i W zjeżdzie uczestniczyło 24 kolegów, któ- 


Z LITWY I RUSI. 


Na prawosławe. Przed tygodniem w Wilnie 
przeszedł na prawosławie ęka ksiądz B leslaw 
Szłamąs, ayo włościanina, litw na; urodzil się 
w ruku 1871 we wsi Romejki, gu, uszpolskiej, 
pow. wiłkomierskim gub. kowieńskiej. Po wy: 
swięceniu na kapłana dyec. żmudzkej od roku 
1894 do 1900 był wikarynszem w Goldyndze 
w Kuriandqi skąd, zasuspend'wany przez bisku 
pa Fallulona wyjechał do Ameryki i teraz nie- 
dawno „powrócwszy atamtiyd, przeszedł na pra” 
woalawie, W niedzielą w soborze wileńskim Z 0- 
grouuą uroczystością przyjęty zostal na lono 
prawoslawia wraz z żoną i trojgiem nieletnich 
dzieci drugi eks-kaplan Kamil Jermolajew, sya 
organisty w Krousz adzie, urodzony w r. 1864, 
wyświęcony w r. 1887, byly wikarynsz miński, 
a potem filialista w Luszewie, dgec  mobyluw- 
skiej, zasuspendowany za żywot rozpusty, 
Protest „ stiano-rusk ch.* Dystans białostocki 
linii Petersbursko warszawskiej przylączong ma 
bye do kolei Nadatśleńskich Przeciwko projek- 

(tomi temu wystąpili — jak donost „Gazeta 2 gro 


| sze" — ze skargą do związku narodu rosy;skie- 
go niektórzy urzędnicy dystansu białostockiego. 
Peienci wskazują, że przyiączenie dystansu bia- 
lostockiego do kolei Nauwiślańskich zupełnie 
spolonizuje dystans, gdzie już utrwalił się mocno 
duch rosyjski. Skarga ta pochodzi przewaznie od 
urzędników, którzy W rame przyłączenia mogą 
stracie posady lub być tranztokowani na uposą= 
żenie niższe. 

Mzekomy mord rytualag. Sprawa rzakome- 
go mórdu ryiualuego popelnionego jakoby w Ki- 
jowie na osobie chłopca Juszczyuskiego, zaczyna 
się wyjaśniać, jax donosi „Ridcz*, d. 9 b. m. 
aresziowany został ojozym zabitego — Przycho- 
dźko. Areszt dukonauy został z rozporzą lzecia 
aędziogu śledczsgo da spraw szczególnej wagi. 


— 
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ROZWOJ. — Piątek, dala 14 lipen 1911 r. 
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Z dzielnic polskich. 


Z KRAKOWA: Rozhl 
wszoraj między klnbem demokratyczaym a miest- 


ezańskim podczas wyboru wice prezydenta rady | 


miejskiej, zapewne mieć będzie dalsze skutki na 
politycznej arenie parlamentarnej, 

— „Nowa Reforma* zapowiada opozycyę 
swego stronnictwa przeciwko prezydentowi mia- 
sta, d-r Leo, który jest zarazem prezesem Unii 
demokratycznej. ` Rozłam, jaki uwydatnił się pod- 
czas wyborów, będzie przedmiotem obrad na ju- 
trzejszem  pierwszem posiedzeniu Kola Pol- 
skiego, 

Ze LWOWA. Na wydziale filozoficznym wy- 
brano na dziekuna prof. Warteuberga, na teolo- 
gieznym hs. prof, Walssa. 

— W auli uuiwersytetu lwowskiego odbył 
się w sobotę wykład babilitcyjny dr. Stefana To- 
maszewakiego, prof, filii ruskiego gimąażywn a- 
kademickiego, na temat: „Bośnia w kiatoryi Au- 
stro- Węgier". Fo tym wykladzie przyznano pre- 
legentowi „veniam, legendi" z zakresu bistoryi 
austryackiej z ukrałóskim językiem wykładowym 
Uchwałę tę postanowiono przedstawić do zatwier- 
dzenia ministeryom oświaty. z 

— W Przemyślu aresztowano niejaką Trem- 
beeką, podobno rodem z Warszawy. Aresztowa 
na udawała nuuęzycolkę i, poznawszy się z pe- 
wnym oficerem, usiłowała wydobyć od niego ta- 
jemnice wojskowe, kę: 

Przy badaniu twierdziła, że jest córką inży- 
niera | studentką uniwersytetu zaryskiego, Dalej 
zeznalą aresztowana, że pragnęła zdobyć plany 
mobilizacyjne i poczynić zdjącia fortów. 

Przy remizyi rzeczy jej znaleziono mnóstwo 
dokumentów kompromtujących, map i planów. 
Trembecką odsiawiono do więzienia. 

— Trembeska znana jest policji tutejszej, 
ponieważ, przyjechawszy dawniej z Warszawy, 
bawiła ta w mieokreślonym celu, później zas wy- 
jechała. 

Z POZNANIA. Tutejsza izba karna uznała 
w procesie ka. Laskowskiego polsko katolickie 
stowarzyszenia robotnicze za urgabizacye polity 
Gżne. Wyrok ten zaskarżony będzie do sądu gaj- 
wyższego w Lipsku. 


Z PETERSBURGA. 


Takośorenio afery Liodwalowskiej, Sad ban- 
dlowy w Petersburgu rozpatrywał Ostatecznie 
sprawę rozgłośnego twórcy panamy głodowej 
Liedwala, któremu ogłoszono 
Diegi Liedwa'4 dochodzą do sumy 1,6v0,000 ru 
bli, a głównym wierzycielem jest minjsteryn u 
spraw wewuętrznyeh.  Wierzyciele domagali się 
uznania Liedwala za bankrota podstępnego. Sąd 
handlowy jedusk nie przychylił się do tej prosby 
i oglowił go jedynie bankrutem wskujek nieszczę- 
śliw „ch okolięznośoi, 


Z CESARSTWA. 


Poszuk'wanie byłogę wiceprezesa Dumy. Jak 
donosi „łłieez', z rozporządzema sędziego sled- 
czego moskiewsk ego sądu okręgowego poszuki 
wany jest baron D. N Megeudorf. 

Aresztawane milicnera. Donoszą z Pietrow- 
ska, 7e in”. Bebutuw, ktorego poddano okrniuej 
inkwizycyi i zaęcano się nad nim w pałacu mi- 
lionera bakuńskiego, Tahjewa, umarł, Tahjewa 
uwięziono. wy 

Stójkowy — zabójeą „Golos Moskwy do- 
nosi,że w Rostowie nad Donem stojkowy zabił 
z karabinu aresztowanego w drodze  adwin sira- 
tylnej kupca miejscowego, podejrzewając, iż are 
sztowany zaiuierzą zbiedz. 

Szarapow. W Moskwie zmarl Sergiusz Sza- 
rapów, znany |ublieysta rosyjski i gospodars 
rolny. 

stów: kopserwatysta w sprawach poli- 
tycznych, zabierał między inuemi głos w sprawie 
siusunków polsko:rosyjskich i był zwolennikiem 
kieruuku *eparatystycznego, a wychodząc z tego 
stanowiska, Wykazywał potrzebę uadania Króle- 
stwu Polskiemu autonumii, 


, który ujawnił się | 


niewypłacalnośc. 


W tym też dachu Szarupow przed paru la- 
| ty napisał do „Słowa” list, który obszernie był 
w prasie polskiej omawiany. 

Niezależnie od artykułów politycznych w spra- 
wie polskiej, zmarły Szarapow badał piśmienni- 
ctwo polskie, z którego przełożył na język ro- 
sgjski wiele ntworów wybutniejszych pisarzów. 


POLONICA. 


Pomnik Kościuszki w Krakowie. Komitet bu- 
dowy tego pomn ka rozesłał do pism komunikat, 
wjjaśniający przyczyny tułaczki gotowych już òd 


miejsca pod pomnik, uchwalsnego przez radę mia- 
sta. Z drugiej strony wypowiedziano komitetowi 


odlew pomnika. Nie mając gdzie odlewu prze» 
nieść, komitet zwrócił się o wyznaczenie miejsca 
ua przechowanie w barbakanie bramy Floryań- 
skiej. Zarząd Muzeum narodowego, spełniający 
dozór nad tym zabytkiem przeszłości, załatwił od- 
mownie prośbę komitetą, a do tego załatwienia 
przychylił się magistrat i prezydyum miasta; na- 
tomiast ofiarował! na ten cel miejsce w podwórzu 
strażujcy ogniowej na Kotłowem. Tam w najbliż- 
szych tygodniach p:zawieziony będzie odlew pom- 
nika i ustawiony na belkowej podstawie; tam też 
będzie go można oglądac. Decydującą uchwałę 
wyuwienioną powziął komitet na posiedzeniu pod 
| przewoduictwen r. m Konopińskiego. Przewie- 
zienia pomnika z Podgórza do strażnicy podjął 
się budowniczy, p. Władysław Grabowski. 


RÓŻNE WIEŚCI. 


Wyrok na odstępeg Pastor Jatho, proboszcz 
w mieście Kolonii nad Renem, żył wzorowo, gor 
liwym i zdolnym był kaznodziea, czlowiekiem 
Indzkim, nauczycielem pilnym. Ale przekonania 


New 


zaprzeczał bóstwa Chrystusa, uważając Go tylko 
za czlowieka bohaterskiego, wątpliwości miał co 
do pośmiertnych nagród i kar i t. d Z tych 
przyczyn podpadł pod sąd konsystorza prowiacyi 
Nadreńskie!. 

Konsystorz w wyroku swoim uznaje wysokie 
zalety Jsthy, ale zarazem uważa iż nie jest on 
kaplanom chrześcijańskim | pozbawia go zajmo- 
wanej posady. 

Świeża ta sprawa, świadcząca o prądach 
wewnątrz protestantyzmu, uasuwa mimowol! na 
myśl porównania z naszymi stosunkami: z od- 

| stępstwem maryaw tów od katolicy"mn. oraz du- 
ohownezo Żebrowskiego ol maryawityzmu. 
luteresujące w wysokim sto niu porówna 


lokal w Podzórzu, gdzie przechowywano spiżowy | 


lat kilka odiewów posągu Naczelnika. Otóż do- | 
tychozas nie wyznaczono na rynku krakowskim | 


różniły się od chrześcijańskich dogniatów: | 


| nia te powimuyby zrobić cząsopisua, gpecjaluje | 


0 żydowski język „nzrsdowy * Z okazyi osta- | 


tniego spisu ludnosci w Galicyi i na Bikowiunie 
wiele osób uległo karom pieniężnym z tego po- 
wodu, że podaly jako język potoczny żyduwski, 
t j. żargon. Z powodu tych kar wniesiono liczne 
zażalenia do trybunału państwa w Wiedniu, przed 
którym odbyła się w tych dniach rozprawa w tej 
sprawie pod przewodnictwem wice prezydenta dr. 
Grabmazera. Pelnomucnik stron żalących się, dr. 
Margulies, podniósł, że żargon jest rzeczywiścia 
językiem potocznym bardo wielu osób w Ame- 
ryce i Europie, zwłaszcza zaś w G<licyi, posiada 
bardzo obfitą literaturę, a w żargonie wychodzi 
około 200 gazet Ze sianowiska prawa narodo- 
wego należy więc koniecznie uznac żarzon jako 
język narodowy. Przedstawiciel ministerynm spraw 


| zajmujące się sprawami religijnemi. 


, wewnętrznych, radca Herman, zaznaczył, że istoni- | 


je już prejudykai najwyższego trybunulu panstwo- 
| wego, wedłu którego nie można żydów uważać 
za naród, a żargonu za język narodowy, Żydzi, 
kiórzy ne posiadają języka ws;ólnego, nia two- 
| rzą też jedności narodowej Orzeczenie trybunalu 
| ogłoszone będzie w tych dniach, 
Zawalenie się zemi w Budapeszcie. Na rogu 
j ulicy Arena zapadła się ziemia na przestrzeni 20 
metrów, a do glębukości 25 metrów. Kilka wo- 
zów, które własuie jechały tamtędy, wpadly do 
| głębi, a ponieważ równocześnie pękiy rury wo- 


I dociągowe, konie utouęiy, a woźuice i pasażere- 


wie tylko z trudnością przy pomocy straży ognio- 
wej mogli wią ocalić. Miejski urząd tecliniczny 
stwierdził, że zapadnięcie to jest skutkiem ostā- 
tmiego trzęsienia ziemi, kanały bowiem wtedy za 
waliły się i ziemia się osunęla, W obawie jeszczę 
większej katastrofy zamknięto rury wodociągowe. 
Podług orzeczenia technicznego, należy się oba- 
wiać podobnych wypadków także w innych pun- 
ktach miasta. 


Konserwacya pamiątek. 


Dzięki szlachetnej inieyatywie p. Józefa Bie- 
siekierskiego, właściciela dóbr Plowca, zostanie 
do należytego stanu doprowadzona pamiątka, po- 
chodząca z początku ubiegłego stulecia, 

Pamiątką tą jest stara tablica o charakterze 
liter, oddawna u nas nieużywanych, a opiewająca 
sławne zwycięstwo polaków, odniesione nad kry- 
żakami. 

Tekst jest następujący: 

R u 1331. d; 27 Wrześn: 

za Wladyslawa Łokietka królą polak: 

mieysce glawne zwycięztwem nad krzy- 

żakami odniesionem, i pochowaniem ry- 
gerzów polskich wraz z 20000 krzyża” 
ków tu pod Plowcami poleglych. 

1818 r. J, 

Tablica powyższa wykonana jest z krakow- 
skiego czarusgo marmuru, a obacnie doprowadzo: 
na zostanie do pierwotnego stanu, t, j. będzie po 
wierzchu polerowaną, litery pogłębione i złocone. 

Wykonania tych prac podjęła się znana 
we Wiocławku firma Fr. Gontarskiego, a po ukoń- 
czenin będzie przeniesiona na cmentarz do umie» 
azczenia na wieczystą rzeczy pam'ątką. 

Oprócz tego pp. B.esiekierscy wybudowali na 
historycznym cmentarzu kaplicę przedpogrzabową, 
gdzie zwłoki przed poshowaniem będą umiesz- 
ozane. 

Za powyższe prąće pp, B. należą się słowa 
uznania, 


Kronika antialkoholowa. 


~ 


Wystawy przociwalkoholowe w Królestwie 
Polakiem. Wystawa przeciwalkoholowa, po wiel- 
kiem powodzeniu, jakie miała w Radomiu, prze: 
wiszioną została do Ostrowia w lomżyńskiem, a 
potem w koncu otwartą zostaaie we Wiocławku, 
gdzie również na powodzenie liczyć może, zwła- 
Szcza wobec poparcia ze strony wszelkich czyn: 


| ników wpływowych. Na szczególne w tej mię- 


rze podniesienie zasłuzuje polecenie biskupa ku- 
jawsko-kaliskiego, aby duchowieństwo „gorąco 
zaleciło swym parańanom rzeczoną wystawę i 
ściągnęło ich największą liezbę do Wlocławka, 
w celu jej vbejrzewa, przynajumej z bliższych 
UA 


Ostatnia poczta, 


— Iuwestytura angielskiego następcy tronu 
na tradycyjną godność cia Walii odbyla się 
w duiu dzisiejszym w mieście Caernarvon. 

— Wedlug dawnej tradycyi domu panujące= 
go w Angli, każdy następca tronu nosi tytał 
Mianowanie go księsiem Walii 


tradycjinego obyczaju, w miasteczku Caernaryon 
(albo Carnarvon), jako stolicy hrabstwa tegoż na- 
zwiska położonego w księstwie Walii. 

Akt ten nazywa się iuwestyturą. Młody ksią- 
żę Walii, Kdward Albert, liczy obecnie lat 17, 

— Stolica Turcyi jest pod wrażeniem zbro« 
doi, popelmionej na osobie Zeki-beja, Zeki-bej 
był redaktorem jednego z pism opozycyjnych i 
kilkakrotnie podlegał prześlądowaniom ża strony 
komitetu młodotureckiego. Byl ou przyjacielem 
pułkownika Sadik-beja, przywódcy rucha Opozy” 
cyjuego w korpusie oficerskim. 

Prasa piętauje morderstwo, jako jawną po- 
lityczną zbrodnię i ostrzega z góry przed ucie- 
czką morderców, którzy pozostają w blizkich sto- 
suukach x komitetem „jedności i posiępu*. Ga- 


6 
| 
zeta „Hemrah*, której redaktorem był zamordo- 
wany, stwierdza, że mord byl dawno plano- 
wany. r; 4 

Ażeby zapobiedz dalszym zbrodniom „Hem- 
rah* oznajmia, że zawiesza dalsze wychodzenie, 
aż do czasu, gdy nastanie prawdziwa wolność 
prasy. I 

Morderstwo jest trzeciem z kolei. Ofiarą 
politycznego zamachu padl redaktor Hasan Fehmi, 
wkrótce po usunięciu Abdul Hamida, oraz publicy 
sia Abmed Samim. Prasa turecka zapowiada ol 
brzymią demonstrację. 

— Katastrofa kolejowa pod Bridgeport, gdzie 
jak już donosiły depesze, zginęło 13 osób, a 18 
otrzymało ciężkie rany, wydarzyła się wskutek 
opóźnienia, która prowadzący pociąg chciał 
wyrównać, pędząc całą siłą pary, Maszynisia 
ten nigdy jeszcze nie prowadził pociągu pasażer- 
skiego, tylko towarowe. Zginął w katastrofie 
wraz z palaczem. 

Straszne chwile przeżywali pasażerowie wa* 
gonu, który nie spadł z wiaduktu, lecz zwisał 
z niego nad przepaścią. Sądzili oni, że Jada 
chwila rang, a wtedy spotka ich śmierć okropna. 

Ratunek był bardzo ntradniony, bo wagony, 
spadając, poprzerywały wiele drutów elektrycz- 
nych, które zwisały, siejąc deszcz iskier i zapa- 
lając w ten sposób strzaskane i cale wagony. 
Pożar jednak szybko ugaszono. 


TELEGRANI. 


Petersburg, 13 lipoa (P.) Ministeryum spraw 
wewnętrznych poleciło zarządzającemu wileńską 
dyecezyą katolicką uwolnić od obowiązków ks, 
Puzyrewskiego, proboszcza kościoła zabłudow- 
kiego w powiecie białostockim za przeciągnięcie 
prawoslawnej na wiarę katolicką. 

Petersburg, 13 lipca (P.) Z rozporządzenia 
ministerynm spraw wewnętrznyeh zarządzający 
moliylowską dyecezyą rzymsko-katolicką zrobił 
uwagę proboszczowi parafii moskiewskiej św. 
Piotra'i Pawła, ks. Ignacemu QCzajewskiemu, za 
bezprawne ochrzczenie na katolicyzm małoletnie- 
go elilopca prawosławnego. 

Riałogród, 13 lipca (P.) Na bankiecie, wy- 
dańym dla zjazdu dziennikarzy przez radę miej- 
ską, nastąpiło zajście. 

Po mowie Baszmakowa, który wzywał w imie- 
niu delegacyi rosyjskiej do pelnego jednoczenia 
się wszystkich słowian, polak Stasiak (ze Lwo- 
wa) mial mowę, którą zakończył w te słowa; 
„Jesteśmy wdzięczni białogrodzkiej radzie mej 
skiej za zwrócenie uwagi na polaków. doprowa- 
dzonej do szczegółow i wyrażonej przez usunię- 
cie nieprzyjeinuego dla nas rosyjskiego Lymnu 
narodowego“. 

Delegaci rosyjscy: Prokofiew i Wergun ostro 
zaprotestowali i zaządali wykonania hymnu ro- 
sjjskiego. 

Ten ostatni został wykonany. 

Polacy przez caly czas nie wstawali z miejsc 
głośno protestując i zażądali odesrania hymau 
polskiego „Jeszcze Polska nie zginęła", który 
również wykonano. 

Delegaci rosyjscy, dowiedziawszy się, że nsu“ 
nięcie hymn rosyjskiego z programu: orkiestry 
nastąpiło mie wyjjadkowo, lecz z wiadomością nie- 
których członków rady miejskiej, opuścili ban- 
kiet. 

"Berlin, 13 lipca. (P.). Agencya Wolfa dowia- 
duje się, ze kanonierka „Paniher* z wyspy Ti 
neryfy udaje się w drogę powrotuą i że zastą* 
pi ją znajdująca się w pobliżu kolonij) niemiec- j 
kich w południowo = zachodniej Afryce kano- 
nerka „Eher*, która pełnic będzie pocztową i 
telegraficzną służbę zamiast znajdującego się w Agas 
dirze „Berliua*, Teu ostatni krążownik czasowo 
będzie zwelaiony na wypadek, gdyby zmuszony 
byl udać się dò innych portów jo zapas węgla. 

Tanger, 13 lipcu (wi.) Nowy oddział wojsk 
hiszpańskich liczący 60v ludzi, wyiądował dziś 
w porcie imaroksóskin Larrache 

Monastyr, 13 lipca. (P.). Ruch między ple- 
mieniem twsków rosn e wbrew zapewnieniom wiadz. 
Zabójstwa bulgarów są ma porządku dziennym. 
Zabito duchownego bułgarskiego. Szówinizm tu- 
recki przeciw chrześcijanom rosnie 

Wiedeń, 13 lipca. (P.). „Waterland* w arty- | 
kule o anionomii Albani, wskazując na antagonism 1 
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między Austro-Węgrami a Włochami o hegemonię 
na wschodniem pobrzesu Adryatyku, oświadcza, 
że jedynym sposobem uniknięcia konf ktu jest 
stworzenie siluej Albanii anionomicznej i o ile 
prędzej Wiedeń zacznie działać w kierunku przy- 
szlego położenia Albanii, tem lepiej. 

Sofia, 14 lipca (wl.) Prezydyum „Sobrania* 
i wielu wybitniejszych posłów otrzymali anoni- 
mowe listy, grożące im Śmiercią, jeśli sobranie 
przyzna królowi bulgarskiemu prawo zawierania 
tajnych traktatów i jeżeli sądy wojenne w cza- 
sie pokoju nie bądą zniesione. 

Wiedi. 13 lipca (wł) Na przyszłej sesyi 
Rady panstwa wniesie rząd projekt prawa o 


drogach wodnych, z których jedno przewiduje ' 


budowę drogi wodnej, mającej połączyć Kraków 
z dopływami innych wielkich łożysk rzek austry- 


| ackich. 


Wiedeń, 13 lipca (wl.) Obydwaj posłowie 
rusińscy należący do stronnictwa staroruskiego, 
Włodziwierz Kuryłowicz i Dymitr Markow oświad- 
czyli, że wstępują do narodowo liberalnego klubu 
czeskiego. 

Budapeszt. 13 lipca (P.) W iztie deputowa- 
mych partya niezawisłych i partya Kossutha pro- 
wadzą nadal obstrukcyę przeciw projektowi mi- 
ltarnemu, 

Socjal demokraci urządzili burzliwą demon- 
strację na korzysć powszechnego prawa wybor- 
czego i przeciw prawu militarnemu. 

Paryż, 13 lipca. (P.). Minister skarbu wniósł 
do izby budżet na r. 1912. 


Saloniki, 13 lipca. (P.). W okręgu anazelic- ; 


kim banda greków uprowadziła w góry bogatego 
kupca-greka, żądając okupu. 

Konstantynopol; 13 lipca. (P.). Aresztowano 
trzech zabójców Zeki beja. 

Sztokholm, 18 lipca. (P.). Para królewska 
otrzymała od cesarza Wilhelma zaproszenie na 
przegląd wo ska w Szczecinie, 

Atkarsk, 13 lipca (P.). Na rozjeździe Kra- 
sawka rozbił się pociąg towarowo pasażerski. Ruz- 
biciu uległy dwa wagony pasażerskie i jeden to- 
warowy. 

Wiatka. 13 lipca (P.) W pow. orłowskim 
zachorowało na zarazę syberyjską 5 osób, z kló- 
rych jedna zmarła. 


Z ostatniej chwili. 


Madryt, 14 lipca, (WI). Canalejas oświad- 
czył wczoraj w radzie ministrów, że wszelkie 
wiadomości o panujących pomiędzy Francją a 
Hiszpanią pieporozuwieniach, są klamstwem, obli- 
czonem ua wywoianie francuskiego szowinizmu. 

Berlin, 14 lipca. (WŁ). W tutejszych kołach 


| polityczuych zapatrują się optymistycznie na ostā- 
| taczny rezultat rokowań, toczących się pomiędzy 


Cambonem a Kiderlea- Waechiterem, przewidują 
jednak, że rokowania będą trwały dluższy czas i 
mogą mieć krytyczne momenty. Prawdopodobnie 
najwięcej trudności będzie przy redagowaniu umowy. 

Sofa, 14 lipca, (WŁ). Wedlug nadeszłych 
tu wiadomości, Turcya zaaresztowała dwóch przy- 
wódców albańskich, pomimo udzielonej amnestyi, 
Sród ludu panuje ogromue oburzenie na Tarcyę, 
że lamie przyrzeczenia. Zachodzi obawa nowego 
wybuchu powstania. 

Madryt, 14 lipca (wl) Pomimo żądania Hi- 
szpanii, Portugalia nie chce wydać duchownego 
Arpaisa, porwanego przez żolaierzy portugalskich 
na terztoryom biszpańskiem. Wśród ludności sze- 
rzy się przekonanie, że Arpais, z powodu tortur 
zmarł w więzienin. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. Sprawozdanie telezraficzoe, | godzina. 
NAZZA 


a) 


Rzym, 14 lipca (wł.) Wedlug wiarogodnych 
iuformacyj Austrya, Anglia i Włochy zażądały 
od Portugalii, ażeby z prawa Q rozdziale Kościoła 
od państwa, wyłączofło te kongręgacye, które 
znajdują się pod protektoratem tych państw. 
Rząd zgodził się na razie na wyłączenie zakonu 
sulezyanów z ogólnej ustawy. 

Wiedoń, 14 lipca (wl)  Tutojszy zarząd pa 
pieski wyjaśmł, że „motu proprio“ papieskie o 
przenies'eniu niektórych świątna niedziele stosu- 
je się tylko do Włoch, a nie obowiązuje katoli» 
ków z innych państw. 

Londyn, 14 lipca. (W21). Angielska para kró- 
lewska powróciła wczoraj z Trlandyi. Przyjęcie, 
zgotowane przez irlandczyków, bylo tak serdocz- 
ne, że jest nadzieja zupełnego załagodzenia nie« 
porozumień pomiędzy Irlandyą a Anglią. 

Londyn 14- czerwca. (Wł.). Według wszel- 
kiego prawdopodobieństwa, lord Kitchener zosta+ 
, nie mianowany vice-królem Egiptu. 
| Berlin, 14 lipca. (W2). Robotnicy introliga- 
,toracy odbyli wczoraj zgromadzenie, na którem 
uchwalili strajk generalny, jeśli żądanie podwyż- 
szenia płacy nie zostanie uwzględnione, 


OFIARY. 


Na chrześcijańskie kolonie letnie, 

Dla uczczeula ś.p Teodora Trenklera, dłuzolatnia- 
go i wielce zasłużonego prezesa Komitetu łódzkich chrze- 
ści'ańskich koloni; letnich, członkowie tegoż Komitetu 
składają, zamiast wieńca na trumnę, 15 rubli, 


Na szkołę rzemiosł 
przy chrześci ańskiem Tow. dobroczynności. 


Zamiast kwiatów na erób ś. p K. Kaiserbrecht, 
składa'ą Z:fia i Tadeusz Markowscg 5 rb. 
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Stacy: centralnej K. R. E. 
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Ogród Stowarz. Majstrów Tkac 
kich ul. Przejazd Ne 1. 
W sobotę, dnia 15 (2) lipca r. b. 


Benel[is 


kapelmistrza krakowskiej orkiestry symionicznej 
z M. SELLERA. 


Wspaniały urozmaicony program ze współadziałem 
najlepszych sił artystycznych. 2602 


Nowe debiaty: między innymi 
sB S$ n=«D©<5G7> 
najwspanialszych żonglerów czasu teraźniejszego. 
Wejście: kop. 30. 
Bilety wejścia wolnego są nieważne. 
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wyjeżdżając tanio sprzedam. Szkol chem fotograficznym Fotogra- | I piętro, oficyna, szybko Í naile wydana z fabryki Sztelzeria 


Aa pracownik szpitala sw. | a :8 m 10 5571—2-—=2 | (ia „Ralfac]*, Główoa X 1 piej przeprowadza  tranzakoy»: | 121mię Mi Tomeraka ‘6 
Aleksandra w oddziale chorób Grstodststno 8 mię morgowe z B mio mórgowe £ 5624—3—3 kupna, sprzedaży, dziarżawy |za ZA lała k d 
skórnych i weneryeanjch. Mies A abudowanlami, Iowodiarzem potfzebno ay zupełnie zdolaa | miany wszelkiego rodza'u Intere | Ódana z fabryki Guralsciozo mm 
szka obecnie Pi ska żywym | martwym, 3 wiorsty za |! stamczarki. Ul, Piotrkowska SÓW przemysłowo handlowych | mia Antoniego Fraia. 6632 -3-3 
225, I piętro front. Przyjmaje Zgłerzem do sprzedawia. Wiado- | x 60. I piętro, P. Gloger, | domów, placów, sklepów, piwiarni 
chorych: rano do Jeej, po poł. mość: Cegielniana 92, u Stróża. $ 5678—3—2 | Ét p, lokue kapitały, ndzialn | 7agiaęła karta od pascyortu, 
od 2—4 i od 6—9 wiecz, 2606 5710-3—1 = pożyczek | wskazuje wolne lo wydaną z fabryki B-c. Samet, 
eton | pianina wowe, uzywane, wyu kalo — 47X2=94X3 2rS 82. na imię Leokadyi Zakolskiej. 
: LA pidasin na OTRA d jem, re zież Go "M t 5705—1w0—1 5670 -3—2 
LJ z nl $ 
DROBNE OGŁOSZENIA. E Ena |h 25 betza Zeolono lelę od fary brownin | Zasluga karta wd, paszpori, 
szukue posady. Znam rosyj- | p)okoje zaraż lub od I słótpnik PA A i e Bi oddać pł z imię Wtodego: Palace 
[erezete maizons | asiwo przyj Ski, polski, niemiecki, Ofaty upra z za i usłazą do wyna- | Piotrkowska 92 Temża zapłaca | skiego. 5468—3—2 


muje na mieszkanie dwóch Szam nadsyłać pod „Młogy* w| ęcia 
mgicryan UI, Prz AtA 28, m 12. w Admiolstracy! „Rozwoju“, 
o 


lusa 72, IV piętro. 
5702 


Th. 5 za odniesienie, z Z s8iuąt paszport I b'let wojsko- 
y Are wary: z wol ra wy. wydane £ gminy Łuszczya, 
12-3 pp. tod 7 wieczorem. 5091—3 mia, pięć Alli własuych, dobry WAGA x 
5892—2 | 1 Meel kupla tanjo 1 na dogo P e iy tn ABD) stanie sprzedam | żab. Piotrkowskiej, nalmią Anto 


dnych warankach, Dang] Prze- | drm Zawadzka 10, Nieimioróki, | 5619 —38—2 | slogo Wachockiago  5*67—3—2 


Ceniek miody żonaly zla ący 


języki: niemiecki, rosyjski pol jazd 70. (skiem) Tawże piękną rarydeńcyg letnią | swlnąl paszport wydany z gm, 
skt ONDUN e jakiej Slot po- r na PNE Łodzi. naba mos Zagubiono dokumenty. Zienn AŻ Pezeta 
sady Swiadectwo fabryki wia mieczarnię żań przy gotówów 5,000 B107 4 a imig Marcelego Sosnowskiego, 
szam pańskich oferty  dzieonagu 150 rb Ditrzetuy chłopiec suutenay I 


Asl , solid1ómi na ci > WERS e 5669—3—2 

bluio „Promień“ dla Mitómast”. bywcy tard dzienny pozwalam omiejący SNK lua DUE | Alione Walter zagubi? kartę od | 7uginqla książeczka (ośtty mac |- 

5 86—1 sprawdzać, powód sprzedaży | ty do mdolalstracyi „Rozwoja* paszportu, wydaną z fabryki na, wydana z magistrata łódz- 

Griercy de irmau wodą się wszelkich informacy! udzielą Nio | ph, „Chtapiee*. błós=l | Scheiblera. 5695—3—1 | kiego, na imię Maryi Kow. 

zgłosić, ul. Piotrkowska 158, morski, Zawadzka 10 Tamże do Dr mę paniondg ua Biosckauie. A" Kegiar Zadubiia ka ię od 

w_ślsarał 2616-33 bry piwiernięża400cb.nabyć mo | PUA Pig m 2. 070324 L paszporia, wydaną z fabryk 

De sr zakiad iryzgac żna. BTOB | 0  Bótonb ata. 5348-3-2 
skiz om 


Zginął paszport na imiy Joola 
Kijowskiego, wydany z gminy 


„/owzebał Zdołai płdsarzo na ba 


letnom urzadzen! obZsluy GD40v e dO Zaniaiu f} 2% 2 ele icha zagu uła kartę | Wojny. 5605—3—3_ 
W SRA ata. Pzyadrikłogoć AE ADI, ot wy feet CE TWEJ Hod" pausporku, wrana z fs | Zaina? paszport um imig wia” | 
"bie puosporu 4OY Jakoreś i Ze” BIL 6694—8—1 BYK! Carnorn 66981) Æ gentego Gorniak, wydany | 


leściu oirzebny Subiekt fryzjerski 
do S MA DAI P windon u L Kieinoth | [Dotczebny starszy chło 
nika. Wiadomość: Aadtzeja 16, a 562158 3f, pink Wi Bezetolca, Powiat Kostedlowiogo, ZSĆ Ra 
jatin, 5112—3—3 otrzebum gavina krawcowa U, | LOTAR |_| 5689 1 gub. Hadomakiej prosi znalazcę EA 
D°. Bprzedamia łoża d;DOWA, K: 5820 2 2 Roe dv sprzedania Ułu.a 21i, złożyć do VI cyrkułu w Łodzi ua imię Józefa Micha 


Jee Amerex Zasubił paszport |z gminy Grabów, pow, łęczyc- 
wydany przez wójta gminy f kiego, pobernii kaliskie 5568'8'3 


fantazyjno angielskie para, i je mit 5642- ps 1 5709 3-1 5568—3—3 
dno kawalerskie, cena przystępna owór do sprzedania, Wiado- srfanna Łaszczewska Zag II uiia Masloweka zagubiła kar- 
Przetszd 6%. 5482—2—1 mość: Jtaro-Zarzówska 77—1, ła paszport wydany z Ozor tę od paszportu, wydaną z fa- , 

o sprzedania 2 pay buldogi. Tutoligeutana ini 14 5600—3—1 kowa, = | 6608—3—3|bryki Allarta | Hóustoua, 

Widzewska 3 15%. 569731 pragnie przyjąć mie! do sprzelania « powoda iour Zdaukiaw c4 zagubi? kar 5704—3—1 

ci, za skromhym wy- zdu Tamzt 


p olczerski sub 64. pOSzUsU © KA* 
jęćia. Oferty przyjmu u adm. 
„Rozwoju* dla „Felczerski* 


kawiarala do te od paszportu, wydaną z fa aginęła karta od paszportu, na 
a z powodu zmiany ia bryki Borr Froldennerza 56351 PETA ZA Doroni 


óluocna 32, w kawiarni iotr Ugolez zaguoil paszpori, f skiego, wydana z Banka Państwa 
1334 —3 —1 wydany z Sieradza 5530_33] v Łodzi 5699 


Dnia 11-go lipca po krótkich cierpieniach zakończył życie w Zakopanem pryncypał nasz 


Wiadomość: UL 
iana 27, u gospodi 


29— 


S. 


TEODOR TRENKLER 


W zmarłym. straciliśmy szefa 6 nadzwyczaj szlachetnych zaletach charakteru i dlatego pamięć Jego 
nigdy w sercach naszych nie wygaśnie. 
Spokój Jego duszy! 


Współpracownicy firmy 


T. TRENKLER. 
l Pociągi oznaczone literami: c), £), b), +), k), m) 0) r) za 
i mug sig na wszystkich przystankach. Pociąg oznaczo- 
ny literą c), zatrzymuje się tylko w Andrzejowię. 


Pociągi oznaczone literami: b), g), 1), p), d), n), beż- 
pośrednie) komualkacyi Warszawa Lódź. ZA, 


Rozklad pociągów. Kolej Warszawsko-Kaliska: 


Odehodzą do Kalisza. o godz. 7.55, 12.24, 4-39. 6.13 


Letni od dnia 1-go maja de Warszawy: o godziala 11:01, 12.34, 530 


p Przychedzą z Kal sza; o godzinie 10.51, 12-22, 5-20; W pociągach oznaczonych literami: b), d), g), k) 
SEK "TERZ 950: z Warszawy o g. 12.14, 4.26, 6.03. ” | m) o), kursują wagony posztowe. ; 
Odakodzą z Łodzi: m) 12.30. b) 6.50, r) 10,00, d) 11.35, | 5 Na pociągi semene Era na wP 1), b), D, j) 
4 X 6.10, 4 ; |, m), 0), sprzedają bilety do st Andrzeów 1 ze sta- 
sagi Me 0 Kolej obwodowa. ATU ADORADI AO Loda! VO GARY pod aLSTAkToj: 
Przychadzą de Łodzi: i) 4.30, j) 7-20. k) 9.36, 1) 10.15, Odchodzi ze stacyi Łódź-kaliska do Słotwia o godz Pociągi oznaczone literami a), b', g), 1), m), 0), r) łą- 
1) 1.00, m) 4.24, u) 5-15, 008.31, p) 11.00. | 6.20, za Słotwia do st. Łódź-kallska przycholzi 6.55, | %34 Sił W Koluszkach z pociągami kolsi nadwiślańskiej do 


Skarżyska i ze Skarżyska, a pociągi oznaczone literami 


1), K), łączą sią z pociągami pomiędzy Koluszkami a To= 
| maszowam. 


UWAGI. Godziny, wydrukowane tłustym drukiem , Odchodzi ze st. Łódź-kaliska da Koluszek LOL przycu, 
oznaczają czas od godz. 6 wieczorem do 6 rano. la Koiuszek do st. Łódź-kaliska o godz: 7,46. 


jak bajecznie tanio 
Szmechla i ROSNETA 


Piotrkowska 100 


tylko modne garnitury sprzedaje się 


Garniturki dla chłopców 


dawniej 5.50 


teraz 2.” 


Uczniowskie płócienne garniturki 


dawniej 5.50 teraz 2 
Palacha dla chłopców 
dawniej sso teraz 2.0 


Paltociki d'a dziewczynek 
dawniej 650 zsoteraz 2.” 


Bajecznie tanio. 


Sukieneczki dła dziewczynek 
teraz 2.” 


dawniej 5.50 


uchmeche! i Rosner 


Piotrkowska 100. 


2367 


Redaktor odpowiedzialny St. Łąpiński, 


nej kl. Pae wstępnej—30 rb., 
A |i V—62'/,rb. 


Gabinet 
i gier, 


Zgłaszać zię 
Łódzkieh Kida 


Mlody czlowiek 
poszukuje posady 


inkasenta, ekspedyenta na żąda= 
nie może złożyć kaacye 1.000 rb. 
Łaskawe oferty pod li. „A. B.” 

2600—3—1 


Pac -rogowy Z domem 


do sprzedania 


na Żabardzia ulica Jakóba róg 
Ciemnej Nr. 17. 2602—3—1 


Poszukuje się 


Mozajkarza 
lub Betoniarza 


zgłaszać się można u Tornber= 
ga i Syna, Pasaż Szalca M 75. 
2594—3—1 


Dom stary, drewniany 


parter marowany do sprzedania 
na rozbiórkę ce róg Głównej i lar= 
gowej Ma 67. 

czańska Na 98—12 lab Lutomier« 
ska 19, Lipiński. 2592—3—1 


Młoda, inteligentna 
panienka z prowincyi 
władająca biegle językami: ro- 
syjskim, 
poszukuje jakiejkolwiek posady 
w branży handlowej. Może zło= 
żyć 50rb, kaacyi. Łaskawe oier= 
ty sub. „Z. S.* przyjmaje admi- 
nistracya „Rozwoja”. 2570 


iadomość: Wól- | 


polskim i niemieckim | 


W tłoczni „Rozwoju“, Przejazd X 8. 


ROZWOJ. — Piątek, dnia 24 lipca 1911 r. 


SZKOŁY w ZGIERZU. 


Podaję do wiadomości rodżiców, że egzaminy powakacyjne do 
wszystkich klas Zgłerskich szkółhandlowych, męskiej 
i zeńskiej, rozpoczną się w dnia 29 sierpnia b.r. © godz. 9 rano. 
Od nowego roku szkolnego otwarte będą klasy V męska i V żeńska 
z programem szkoły męskiej. PPR wynosi półrocznie w 


snie! 


li II--35 rb., III—40 rb. [V—30 rb. 


Lokal szkolny obszerny i widny. Oddzielna sala rysunkowa. 
zaopatrzone w pomoce naukowe. Daże podwórze do zabaw 
(odziny przyjęcia codziennie od 9 do 12 godz. rano. 


Dyrektor szkoły Jan Czeraszkiewicz. 


Wożny 


do roznoszenia listów, z dobremi świadectwami z bankowych instytacyj 


potrzebny zaraz 


pomiędzy 5 — 6. Towarzystwo Wzajemnego Krang, 
$ Przemysłowców, E rae M 17. > 


2507 


Agenci ogłoszeniowi 


(tylko specyaliści) 
potrzebni natychmiast 
na bardzo dogodnych warunkach. Zgłaszać się Grand-Ho- 
tel, Juljan Ukrainczyk pomiędzy 1—2 i 6—7. 


Towarzystwo śpiewacze „Lutnia” w Zgierzu 


urządza w dniu 16 Lipca r. b. 


Wielką Zahawę Leśną 


w lesie Zgierskim, opodal remizy tramwajowej Wiele atrakcyjl 
Między innemi pierwszy popis kwartetu humorystycznego. 
czątek o godzinie 2-ej po poładnia 


3 drewniane domy 


do sprzedania i zaraz do zniesienia przy al. Widzewskiej 180 oraz | 


Place budowlane 


do sprzedania. Wiadomość a właściciela składa drzewa Maksa 
Jakubowicza, Pańska Na 92. Telefon 881 i 1385. 2558 


2586 


Poszukuje się 
natychmiastowo kilka 
Rajgierów 
Zgłaszać się można a portiera 
Piotrkowska 104. 2560—3—1 


Potrzebna prasowaczka 
koszalarka i drobiażdżarka, pró* 
ba EZ al. Dłagiej Ni 4 w pral- 

rachniewskiej w Łodzi, adr.: 
Kielm w Tomaszowie Rawskim, 
ul. Jeziorna naprzeciw fabryki 
Langiego i Rabina. 2582 


Zakład dekoracyjno = ma- 
larski z dniem 15 lipca 


przeniesiony został 


z al. Konstantynowskiej 24 na 
al, Widzewską Ne 84. Przyj- 
maje wszelkie roboty w zakres 
malarstwa wchodzące. 


K. Łowkis. 
Ogrodnik bezdzietny 


zdolny i pracowity z dobremi 
świadectwami 


| potrzebny zaraz 


ł w blizkości Łodzi. Oferty i kos 
| pie świadectw sety się zło 
żyć u portięra, Cegielniana 81, 
2556—5—1 


| 255% 


ordon ceter, wytresowany w 
polowania, do sprzedanie, Plo- 
trkowska 93, m 10. 5475=3 3 


X% 158 


dr. Watten 


przeprowadził się 26% 
ul. Piotrkowska Ile 


Choroby skórne, weneryczne, 
oraz niemoo płciowa 


D: St. LEWKOWICZ 


Leczenie elektrycznością i ma- 

sażem wibracyjnym. 
Zachodnia 33 (obok Lombar. akc.) 
Przyjmuje od 9—1 i od 6—8 W., 
w niedziele od 9—3. Dla pań od 
5—6 wiecz. 1154r 


D: I. Lipszyc 
choroby dzieci. 


1897 _ mieszka obecnie 
Piotrkowska 108, tel. Fi z 
przysm do 10r. i od 


i 
ED: Bej « 
Srednia. 5 Spec.: Choroby skórne, 
włosów, weneryczne, kosmetyka, 
Leczenia  sypbilisa calwarsanóm 

EHRLICH-HATA 606. 
PARP przyjęć: od 8—1 po poł. 
i od 4—8 w. niedziele i święta 
od godz 9—2 pp. Poczekalnia dla 
Pań oddzielna 535 —r 


Dr. med. LEYBERG 


b, dłagoletni lekarz klinik wiedeńskich, 
powrócił. 
Ch.skóry,wene yozneimoozopłciowe 
Godziny: przyjęć: 10—1 i 6—8. 
Dla pań5-6, poczekalnia oddzielna. 

niedziele tylko do obiada. 
Krótka 5, telef. 26-50. 2113 


Dr. S. KANTOR 


chorób skór 
ów, wenorych 
g moczowych 
Gabinet Roentzenowski 1 swiatlo- 
leczniczy, Krótka 4 tel 19 41 
LECZENIE SYPHILISU 
EHBLICH-HATA 608 
Przyjmuję od8—2 1 od 5—9 w. 
Pla nań osobna poczekalnia 425r 


Dr. Jelnicki 


ul. Andrzeja 7. Tel. 170. 
| Choroby skórne, we 
| ryozne i moczopłoia 

Godziny przy.ęc: panowie od 

9—11 r 15—8 po poł, panie 

4—6 po pol: w ulsdziole 1 święta 

8—2 r 1463r 


Dr. L, KLACZKIN 


Konstantynowska 11. 
Syphilis, skórne, wener., 
choroby dróg moczowych, 

LECZENIE SYPHILISU 
EUHRLICH HATA 6.6. 
Przyjm. 0d 8—1 rauo i od 5—8 w. 
dla dam od 4—5, W niedziele | 


— 


swieta tylko do 1 rano 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE WŁOSÓW, (ko- 
smetyka), WENERYCZNE | MOCZO- 
PŁCIOWE I NIEMOCE PŁCIOWE. 
LBCZENIE SYFHILISU 

| EHRLICH HATA 606. 
Ul. Południowa Aż 2. 
Przyjmoję od godz. 8—1 r. i od 
Ć d 5—6 po poł. 1 


7468r 


Dr. med. J. Szwarcwasser 
Piotrkowska 18. 
Choroby wewnętrzne i nerwowe. 
Specyalnie: choroby żołądka, ki- 
szek i przemiany materyi (cukro- 
wa, podagra, otyłość itd.). 
Niezbędne ula dyagnozy analizy 
chemiczne i bakteryolog. wydzie 
lin i krwi w luboratorynn włas 
nem. Od 11—1 rano I od 5—7?/, 
pa volu iniu 459r 


Dr. Fr. LANGE 


ul: Ewangelicka Nr. 5 
Choroby wewnętrzne 
przyjmaje od 5—5 p. p., z wyją» 
tklem świąt, Telef, 18,87, 2504m 


Wydawca W. Cząiewski. 


